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Dzisiejszy , 
mroz w lodzi. 

f~alejqc;e •iD1na Dlotq urosnqt do ro~­
DlioróDJ fllt:Sfli tospodar'•~i. 

Po cf ągl się spóźnlalą. - Brak gazu. - ,,Zimny" wiaczór wlglllinJ. 
Mróz, który od kilkunastu dni trzy- wlelkę stratę ponosi z łejo powoda Pdl sta w nastroju nieco przyimebionym. I 

m.a w okowach całą niemal Europę, nie stwo i społecz•two. · tu mróz dał się "!'e z~aki. Robotnik, c~y 
wYfęczafęc krajów południowych, nie- W Łodzi termometr wskażywal dziś też drobny rz~m1eślmk wvdał C!lłe p1e­
tylko nie osłabł - fak to przewidywano nad ranem -10 stopni, 0 7-ej rano 8. st. ni.ąd~, zakupił trochę żywności. jakąś 

• · • tam hchą jodełkę i - to wszvstko. Na 
-;-lecz wręcz przee1wn1e. zdradza t~den J~o skutek clłujotrwałych mrozów - węg·et n1e ·starczyto. w ubie~łvch tatach 
CJę do dalszego, stałego zaostrzenta. Ze dziś w ł.oclzl zamarzła w wielu adel- nie było takich mrozów - można wiec 
~ystkich stron Europy nadchodzę wia scach woda w jazowych rurach.. było jako tako pnebrnąć przez dwa dni 
clomoścl o wielkich burzach śnieżnych • • świąteczne. Ale obecnie - los tvch naJ-
i o nienotowanym od wielu lat apadku • · biednfedszych łodzi.an nte jest ~od1nY J>O-
temperatary Pod·nfosłe f radosne zarazem ś"W'i'ęto zazdroszczenia. W nleopalonvch izbach 

. • Bożego Narodzenia będue obchodzone - św:ectć będą to święto. które dtla m-
W wielu ~afach - mr6z stał 1ię w b'.ednfejszych dz.ielnicach naszeiro mfa nych przejdzie w beztroskiei radości. 

przyczynę wtelldch katastrof, l•k np. o-
statnio w Anglji. Jak doniosły łut depe­
ae w Londynie wskutek szaleh1cego zim 
aa pękły rury gazowe, co spowodowało 
aerec katastrofalnych eksplozji pocl­
demnych. 

Hoover wraca do ojczyzny. 
%'6ratanie dDJo Jlrnervli. 

Jnrm Wimoruyl 
11rzesyła swym Przyjac otom I 
Czytelnikom serdeczne życzenia 

'W noe Df(lflijnq. 
Na złemlQ zstępuJe w 1wlatdzlsty płaucz 

otulona. cicha noc: w lclllJna, rozJaśnloną Jeno 
bMą łnlep I mlgotllwym świetle choinek.„ 

Na zimowym smutnym niebie zapłonie złota 

rwlltzda betteemska. cwlazda, co niesie ukofe. 
nłe ludziom dobrel wolL 

ścichnie zwolna 1war codziennego tycia. 
WlclllJny anstróJ ogarnia nas wszystkich, :r;e. 

spoił my śll I serca. Popłyną z ctebl serca szep. 
tane tyczenia. Zapachnie lasem zielona choinka 
I przypomni nam wszystkie dziecięce nasze sny. 
wszystkie radośCI :r; "gwiazdką„ związane. 

Wlclliłna noc_ ŻywłeJ uderzaJc serca... 
Spełnia się cud-

Myśl nasza płynie w tel wlelkleJ ocUwłetnel 
clsz)I do tych wuystklcb, którzy 1dzłd Uleko 
są od nas w ten wlglllJny wieczór. 

WlclliJna noc... W dniu dzlsleJszym. dniu wl· 
1Rlfnym. niech spłynie na nas wszystkich Jasna 
noc wytrwania I wiary w przyszłość. 

Podnieśmy czoła- Na szarym zimowym nie 
ble «wleci cwlazda betleemska. 
'''' 1111111111111111u11111111111 

:Kandvdacł . 
na stonoR'isfto d1.1relUora 

n6v liondlo01ej. 
Sprawa przyszłe~o dyrektora Izby 

handlowo • przemysłowej Jest narazie 
niezdecydowana. 

VI PoJ1ce mr6z dal się r6wnleł po­
n.dnie we znaki, powodujęc przede­
wuystklem dezorganizacfę w ruchu ko­
lefowym. Pociągi kursuję z olbrzymieni 
op6inieniami, przychodząc na miejsce 
przeznaczenia nieraz Po 5-6 godzinach. 

Jak Już żeśmy donosllł, ostateczny­
mi kandydatami są: pp. Bayer I Darow· 
ski. P. Darowski oraz pop! ·rający EO 
związek przemysłu włókienniczego w 
pa1istwle polsklean odbyli szereg konfe· 

RIO .DE JANEJRO, 24 ll'Udnla. wladomo~c1 politycznych I wyświetlanie renclł w ministerstwie przemysłu I ban 
dlu, mających na celu zabezpieczenie 

Nie należy chyba podkreśla6, jak 

(Telegram wł. „Expressu") filmów. Po bankiecie został prezydent nominacji p. Darowskiego. Wśród ku-
Przybyly tu przed kilku dniami I nad Hoov.er wśród wlelkic20 entuzjazmu od płectwa p;muJe poruszenie I wątpliw)I 

zwyczaj serdecznie powitany prezydent prowadzony aż na sam pokład statku Jest wybór p. Roberta Geyera, Jako 
Stanów Zjednoczonych Hoover, w 4n

1
u woJenneKO. Olbrzymiej w'elkoścl rakłe- kompromisowego kandydata na preze-

wczoraJszym opu~cił Brazylfę. Przed ta oznajmiła mle~zkańcom odJazd Hoo- sa izby. •• 
wyJazdem na urządzonym na Jego cześć vera a okręty wojenne daleko odprowa· .1.. t f • 1 k d d t I 

°'r~e'fO &>mfODO I I t ł Najpowar.n c szym an y a am na 
;Jl J .w. „ ,.., bank ee e m al on d uższą mowę, w któ- dzłly statek amerykański, że1V1a!ąc go radców, którzy zostaną nominowani 

111 prst;d•afnłacfi reJ podkreślił, że zbliżenie północnej I wystrzałami annatnlemł. Na tem skoń- przez ministerstwo przemysłu i handlu 
„ JłOfudnioweJ Ameryki może nastąpić Je- czyła się podróż Hoovera Po południo- są pp.: dyrektor Juljusz loewensteln. 

„mOCCO • dynle przez zbliżenie stosunków kultu- weJ Ameryce. dyrektor Tadeusz Szulborski, dyrektor 
W zwtązku z rozważaniem przez ml ralnych itębszych, nlż daje to wymiana „ Włodzimierz Horodyński, dyrektor 

ntsterstwo statutu syndykatu przędzal·· Adam Trojanowski, inż. Gros. dyrektor 
Czerlunczakiewlcz, p. Aleks. Ulrich. 

nlków bawełnlanych, przeciwko które-, p k d d 1 łó kupiec z Kalisza, p. Edward Weigt, prze 
mu firmy: Ozorkowska Manufi:tktura, rzy ra przygo a yp ·oma \V mysłowłec, dyrektor Michał łlertz (To-
.Żyrardowskie Zakłady, Towarzy~two l • maszowska fabryka sztucznego jedwa-
akcylne Zawfercłe, Towarzystko .akcyj- ~liłńsfił stenerol sa6rał Im ... lofiomotvDJt:. biu). . 

f W wybora<:h zrz.eszeniowych d? ł6dz 
ne Wola, wn osły formalny protest, mi Londyn. 24 grudnia. Iwę z ich pociągu. Posłowie musi~li kiej izby handlowo • przemysłoweJ, któ-
nłsterstwo bada również sprawę urucho (felegt-am wł. „Expressu". czekać przeszło pół dnia na kontynuo- re odbyły się na terenie Warszawy wy. 
młenla wrzecion, przerabiających eiip- Donosz' tu że pawracaiąc.Y ! Nankl- wanie podró~y. W całej t~j historji nie brano ze związku młynarzy p. St. Pytl~w 
Sk b ł M DU do Pekinu spec1ałnym pociągiem pos. byłoby nic nienaturalnego, 1ak na stosun skiego, z hut szklanych dyrektora Rem-

ą awe ne acco. łowie czterech mocarstw zostali zatrzy-,ki chińskie. gdyby nie fakt, ie dyploma- holda Christmana z Piotrkowa, elektro-
Mo1e podać Jako rzecz zdecydowaną mani po drodze przez generała chińskie eł eł wracaH do Pekinu po podpisaniu 1 wni inż. Apanowicza, przemysłu chemi-

postanowienie ministerstwa przemysłu I go, który odczepił dla siebie lokomoty- rz"1em nankińskim umowy celnej. cznego inż. Włodzimierza Płużańskiego 
handlu powzlete łącznre z ministerstwem ---- (Zgierzl przemysłu metaloweito dyr. Her 
pracy, lt przedzalnie przerablafuce wy- p 4 „ p „-. mafia Wildego (John), spółdz ielni pol-
sokle numery bawełny Macco wbrew 0WSa0ftle ff ers11. skic~ Ta~. Konarzewskiego_ Bank na .ul. 

· . Moniuszki}, z stowarzyszenia polskich 
żądantom syndykatu oraz zamiarom o- !7oDJstańqi .stroił studnie na pustąnf. kupców: Jana Motylewskiego i Ant. U. 
kręgowe1to Insp. pracy w lodzi otrzy- Londtn, 24 .grudnia. !wszystkie studnie Ila pustyni' chcęc uda- niszewskie~o. z centrali zw. k1;tpc6w 
mywaC bedą równłet w roku przyszłym (Telegram wł. „Expressu". remnić przybycie karnei ekspedycji. Mikołaja Kona z. Piotrk~wa i .Jakóba 
zezwolenia na t. J. t I . hod • . Szyłaka hurtown ika zboza z Kalisza, z 

prace nocną rzec ą Don~z11 tu ~.Teheranu, ze ~ zac Wojska rządowe zostały wyposazone w centrali drobnych kupców i handlarzy 
zmianę. niei częscł Pers11 wybuchło grozne pow- samoloty, które wyruszyły wraz z ekape Mojżesza Bergera. · 

Stanowisko to związane Jest z wy- 1tanie tybuiców przeciwko rzędowi. Po- dycł• karn• zabierajęc ze sobą znaczny .•. 
konaniem programu obrony bilansu ban- w6d powstania jeat jeszcze dotychczas zapas wody. Wybory koopt~cyine do izby odh,ędą 
dloweio. Zapotrzebowanie bowłem poi- nieznany. Zbuntowane uczepy zatruły się <>koło 7 st.yc~ia pocze~ nastąpi u„ 
skle na naJclcńszą przędze bawełnianą lronstytuowame się prezydium oraz de-

sygnowanie kandydatów na dyrektora. 
t. J. macco fest znacznie wytsze an1tell H Trz-=slenle ziemi. -r 

zdolność produkcyjna na trzy zmiany. rD1GllJU Nowy, Vorłl:, 24 grud11ia. :B~d~ie tanie DJino' 
Tem się tłumaczy stanowisko mini- napad pod ~odsłq. (Telegram wł. „Expressu". (Jf6r•vnd urod~oj 
stersfw. które mimo tego lt są przecl.v- Lódt, 24 jZ'l'Udn '.a. Nowa klęska trzQS'-ell°.i ziemi nawie- ft'e !irondi. 
nikami uruchomienia ponad dwie zmla· We wsi Kutma (województwo tódz- dziła wyspy Fil'ipiny. Jedno miasto m- Paryż. 24 grudnia. 
ny dla przędzalń przer:thiaJącycll baweł kie) dokonano napadu rabunkowego. Do .stało zupełnie zrównan~ z z i emią. Według dotychc:rnsowych obliczet'I 
ne amcryka6ską czynią dla wacco wy- mieszkani·a Jana Janlciewicza wtarineli Według dotychczasowych <.>bliczeń we Francji zbló!" wina udał sie znakomi-

trzej bandyci, uzbrojeni w rewolwery, sirac ły tycie 4 ~sobv a JlrLCSZłJ 100 zv- cie. w Alzacji. Lotarymdi i w Algierze 
łątek. którzy steroryzo\1.rali cara ród'zine gos- std'to rannych. Szkodv s., ·>lbrzvn1~c;;. zbór jest dwa razv większy niż w zesz-

W sprawie tarć w łonie syndykatu podarza i zrabowal1 rozmaite rzeczy, o-I tym roku. W pozostałych częśc i ach Pran 
ministerstwo, Jak mnie Informują, zaj- raz 15 l}!otych gotówki. Janki~wicz, New York, 24 grudnia. ej.i zebrano 58 miljonów hektolitrów. 
mle na razie stanowisko wyc~ekaJące w który stawil !'!n opór, został ~o~ć ciężko . Do.noszą ż wvsp.v Jamajki że czę~ć :liatast.rola 01 poll'iet.r•u. 
nadziel. Iż wl~kszość w drodze kompro-1 ranny. Wezwany lekari udz.1ehl mu pe>- miasta St. Annas Bay zostało zwpeł1111e New York, 24 grudnia. 

rnocy zniszczona przez olbrzymi pożar, jaki ·W dniu wczorajszym zapalił sie w 
tnłsu hedzłe starała się załatwić z ooo- Wtad~e poiticy)ne zawiadomione o napa- nawiedził to miasto w daiiu wczior.a4- powietrzu samolot osobowy. Cztery o-
tycJą róto1ce zdali. d~ie. wszczeły eneriicmy J>C)ŚCi«. azym. soby zwęglily sie wraz z samolotem. 



~u. J. 

---~--~~--------------------------- • 

Re~olucJonlsla na lronte.1 

j>gi~a~Ja. , ftróf„ Jlma.nuf lalia nfe jesi 6unaJmnieJ· 
eodna posasdross«:•en•a. 

:,:;· [IJrat. flróle01sfti na ,;~ele 6untoDJnifióDJ. 
~anullaha, ze względu n~ s~sob, w I d·zirc.ze:nia tron·u nie Aamiętał; ale dzi4 ropy uozunirałej. Są względ'Y,. upn,wnia 
1aki zaczął reformować SWÓJ kr~J. mot- uposledzony brat manullaha słafc w łące do przypU$.żczeft, :te Anglia wolała. 

· tfaby nazwać rewolucjonistę aa ł.ton1e., pie:rwszych szeregach, upominając ~~ę by, aby Afganistan i nadal poZ<.ilawał 
Bo jakże określić władcę, który ze swym o swe prawa; znalazł on bardzo lic7.:ny~h kraikiem bez znaczenia. Czy m-0żna przy 
parlamentem postąpił sobie w ten $a)usób 'zowleooików, wo.bee czego watka pow- puścić, że byłaby również skłonna za 
iż kazał każdego po kolei posła osbzyc, stań.ców z AmanuUahem rozgrywa się pośreditl.idwem Indii mieszać się do 
ogolić i przebrać gQ w szaty ew!lpej- już nietylko o reformy, lecz i o prawa do spraw afgański·ch - trudno to wie-1.zieć. 
skie; który uważał, że to będme na;god- tronu. W każdym razie naibardziei trwo tne ie­
niej.szy sposób rozpoczęcia se~ji pat lamn Wreszicie - poHtyka Antlii w Azji łegramy o Afganistanie idą ze źródeł an­
tu; który podobnie postąpił sobie z muł idzie po lin,ji mało dla miesz.kańcóvr Eu- gielsdci<:h. 
łami Afganistanu mimo, że ducb\lw1eń-
stwo wśród mahometan cieszyło się 1 Cte 

szy zawsze ogromnym szacunJuem. lflłf , I · • &O&.l•e4 '' 
Czy reformy luól,a Af~arnstanu isto- 'I/ . „llJft oru•Of;J~ I' U alJ 

·tnie poderwały byt państw; . w jego 0101,;~q enerei,;anie stifrai.uslftł anfłłefsAłe. 
kształta.ch dotychczasowych? , 

Trudno na to pytanie odpo,wiedzteć S1usz~oś_ć pr~ysł<,>Wia: „~aj k~rze pa:ni Pettrick Lawrence, zaira ·ira zebra-
, twierdząco. Przecie głównęm dąz.emem 

1 

grze~.e... ~Jawniifa się . w całe1 oeln, w nie przypomnieni·em niedawne~o pr<>~e­
k.róla było takie „;ucywilizowanie" k.i:a- Anglj1, gd~ae ru~h kobiecy P? ~zyska- su sądowego, w którym jako oowó<l wy 
·u, by pi:zez nią.wiązanie handlu z Ę.n-opą nem zwyo1·~~tw1e .• pa z~p~wn1~mu oby- stępowaił mąż zabitej w wypadku' au­
można było znacznie . podnieść dob-robyl 1· wa.tel~. ~g1e}sk1ej .uw.1·enczerna ~łusz- tomobiilowym żony, żądający od właśc1-
całej ludnoś~i. Planowanie w tym .:elu nych ~e.i z.ądan - pelm praw pol ty .;z- ciela i kierowcy samochodu odszkodo­
"zeregu nowych 'dróg, budowlanych wed nych - mi:ast spocząć ~a ~dob~v~h lau- wania w wysokości 15 szytins.rów tygo­
ług sposobu europejskiego, wz.no:izenie ra~h, do n~weJ ro~pahł srę wallki .. Cz_e~ dniowo (około 3Z z,lotych). 
~owych budowli, chęć uprzemyslcwie- goz ch~ą Jesz~ze o~~\\"3,telkl W1etk:eJ Tak niska stopa odszkodowania, 
nia kraj1J, kfófy dotąd wytwar1'ał sposo- Brytail:jl? Pos1adly . JUZ rowne męskim świadcząca o godnem średniowiecczyz 
bem dom'.owym, - leżało w dobr.z~ uo- prawa i obow'.ązki obywatelskie, obi·e- ny traktowaniu pani domu . .tako służeb­
l:umianym inferesie ogółu ludn-0-śd. rają, mogą, mogą być i są obierane do ni!Cy, obowiązanej za wikt. dach nad 

Skąd więc: ruch powstańczy, prnwa- izb prawodawczych, mimo to o·ostano- głową i przyodz.iewek do pełnienia u­
Jż:ony tak wyratinie przeciw Teformom wib toczyć walkę w dalszvm oiągu. O- ciążllwych obowiązków gosooda-rskich, 
'•tóla? tóż w szeregu dalszych żądań . .iakie sta- oburzyła sufrażystki. Uchwała zgroma-

. Ruch ten pierwotnie polegat na wy-· wiają, naczelne miejsce taimu.iie ..• "wa- dzen~a postawifa sprawę jasno i dobit­
'·tąpieniu dwu tylko pogranicznych st.cze lorytacja kobiety0 jako żony, j!;Ospody- nie: najbliższym celem ani;rielskiego -
"OW, zamies·zkałych na granicy z Idjami. rJ i matki. „Panowie i do nJ1eda wna a za n:m niewątpliiwie i miedzyna·rodo­
\ manullah do działań zbrojnych pueciw wlad!Cy nasi-zwra:cają się do mężów wego ruchu kobi·ecego będzie kodekso­
:iim powołał szczep trzeci, zaopatrzył małżonki ang'iielskie - nite pomyśleliście I we ustalenie godności i niezależności ko 
~o w broń i amunicję, oraz inne, ba.rd.ziej 

1 

nigdy o tern, jaką wartość ekonomiczną blety. Jako tony i gospodyni. określen~e 
euro.pej.skie narzędzia walkL Ten .wczep przedsitawa·ją żony wasze. Zmus:my I wartości ekonomicznej, Jaka Posiada dla 
".,a.wiódł jednak zaufanje króla tak dale- was teraz abyśc.iie zastanowi.U s:ę nad I męża jego żona, kierowniczka jego go­
e, że połączył się z powstańcami i wraz fem i wartość tę naJleżycie ocenil!i". 

1 

spodarstwa domowego i wychowawczy­
:-: nimi poszedł na wojska królewskie. Tak zosfa1ła pootawlona kwestia ·na ni jego dzieci. Zobaczymy, .iak zareagu-

Oczywiśde, o wojsku w ścisłem zna- zwOłłanem specjaln~ie w tvm .celu zgro- ji.! na to kodeks i jak cyfrowo przed.stawi 
zeniu tego słowa w Afganistanie mó- madzerniu sufrażystek. Przewodnicząca, sł~ oryginalna ta waloryzacja. 
:ić nie można. Jest to bowiem zbi~rani · 
'a' bez wyćwiczenia i broni; a choć ró.t- · „ 
i_i ~~ę ~ powstańców umundurow_ani~.n'l, •1ep•• ..,ehrok 
'.dal(;Jia s1ę ono z łachmanów raczei., mz z '9 'U A 
J rządnych mundurów. . . . 1 I miedziano monelfo no nlice. 

R.uch powstańczy nie pow101enhy . 
''rzybnć poważniejszych rozan1wri)w, 

1 
Amerykani~ Alward Westwood . z ale pieniądz znfil<nął pociągnięty za nit-

.v.łasz.cza, że liczba zbuntowanych szcze Denve.il' w sta!ue C::olondo, a.gent handlo kę, do któ.rej go prżywiązan-0. 
_ów jest nieznaczna, podczas gdy w1ęk- wy miał. tragikom1czną przyg-odę w Trzy razy kolejno w krótkich odstę-
cZ1ość ludności zacbo-wuie spokól. Los Szangha1u. pach czasu powiairzala się ta zabawa ło-
'·Prawił; źe jest to spokój, spowodowany . ślepy_ ch!ński żebra~ stał. ~·a ~łównej buziaików. Niewidomy trząsł się z gnie­
·.letyle życzliwością dla król,a, ile raczej whcy dz1el~1-cy cudzoz1emsk1e1. W .ręku wu. 
względami ostrożności. Wszystko czeka trzymał miseczkę cynową z nap1-sem: I włamie wtedy poiawił się am-erykań 
Ila to, by oświadczyć się za zwycięzcą, a „Jesitem ślepy". siki agent handlowy. A. Westwood. Wi-
-iiewiadomo kto zwycięży. · Dw1:1 małych. urwis~w chiń-czyków dzą.c ślepego żebra:ka rzucił srebrną mo 

O _prowadzem.u regularnej w.a.liki A- sz!e> ulicą. _N1ew1do':°y zebrak .z cyno~ą netę do jego misec2')ki. W tej chwili nad 
1anufilah nie może nawet pomyśleć. Woj m1sec.z1ką i wzywa1ącym m.iłos1erdzia głową jego świsnął gruby, sękaty ki~ i 
;co jego składa~ się przecie z pr.zedsta- łttd~~1ego p~a·kat-em nasunął im pomysł spadł, zada,jąc holesne rany niewinnelllill 

,. iciel! poszczególnych sz.czepów, każdy złoshwego f1gfa. . . . amerykaninowi. 
dęc żołnierz baczy nie na ro21k.az ;cóla, Chłopcy. n.a c~wi1~ zmknęh, aiby po- Biedaka za d·obire serce pobito tak 
~no 'na to, co robi jego szczep. Wpraw- te!ll pow~óc1ć .z miedzianą .m-0netą, w któ dotkliwie, że prawie do utraty przytom 
zie. z pod1róży po Europie sprowadził rei. wywie.rco~a ~ył·a .dzmrka. Pr.zez ności. 

r.obie Amanullah włoską baterię arty- dz1urkt Jltl'.Ze~ą.g111ę.to nitkę: . . . Tłum na ułicy ze zdumieniem przypa 
:;rji górskiej i kitka siam10lotów memie- . Zbhz~h ~1ę do zeh.raka 1. rzucili mie- trywał ~ię tej s;enie, a. dwai mali spra~­
~dch .. Lecz krajowcy nie potrafią się dzianr pieniądz do m1seczk1. ~oneta z ~y ~łośhwego f.igla stah na uboczu i ś~e 
bcnodzić ani z armatami, ani 0 rzucaniu b.rzękiem. ude.rzyła o cynową śc11an~~· Ili się, ~trz~; 1ak pr~eznaczone d_la nlc;h 
-omb z samolotów nie mają pojęcia. A . - Dzięku1ę panu. - rzekł po chmsku uderz.em~ kiia spadaiją ~a głowę t ra.nuo 
'~struktorzy europejscy mają zastrzeżo- zebraik, po-czem wyciągnął rękę po date·k na m1łos1emego cudzoziemca. 
0 w umowie, że na wypadek wojny ~zy 
·ogóle walk zbrojnych ich służba usta-

\Dfaczego królowi Afganistanu ~ak s.ię 
.e powi.odło? 

. Nie bez znacznego wpływu na jeg? 
·') sy jest fakt, że objął on władzę w spo. 
;:)b ni.e-co za gwałtowny, asuwc1jąc od 
'?MlU prawowit-:.go następcę w 05obic 
·:W'cgo s.tarszego brata. Z tym ba-a lem ob 
~zedł się sposobem wschodnim. to r-ia­
-:zy, kazał go uwięzić, zwabiwszy pod­
;;t ęipnie eto siebie. Dopóki królowi tę pe; 
·.<1o dz;iło, pozornie nikt o sipi-awach odi.le 

-~ ---------· 
tłajstarsze pianino. 
Pańs·twowe zbiory starych instrumen 

6w muzycznych w akademii muzyczner ' 
v Berlini>e wzbogacił cenny nabytek. I 
.iest nim unikat w hist.ori.i fo1'tepianu, I 
:<tóty prof. Sachs, dyrektor wspomnia- i 
'1ych zbiorów, odlkrył we Floren-cji u pe 
wo.ego handlarza 9tarożytności, wśród 
:·upieci starych mebli. Jest to jedyny dzt 
qi aj z:nany okaz pierwszego pianina o po 
edync.zei klawiaturze, który zna.n.o do­
tą.d tylko z rep.roduikcji, jaka ukazała się 
w roku 1802. 

kr61ce 
Najwspanialszy z dotychczasowych filmów cyrkowych 

· UFY 

,,LOODinCI the 
(Ten z kl6reao ste imlelf!I···> 

Dzieje wielkiego pajaca, który nie zaznał miłości i ma­
łego dziewczątka, które go pokochało •.• 

W rol. gt: trójka najznakomitszych aktorów filmowych 

WERNER KRAUSS, JENNY JUG.O 
i WARWICK WARD 

Cały olbrzymi program wielkiego cyrku stołecznego!!! 

Wkr6fce 

Arcylilm 

•• Wołg 
Wołga! 

Io 

Ben Hur 
sezonu 192t • 

-
Wszyscy kradna. 

f.lod fVDI "'•f!l~4eDI 
:li,fl'łetv . d•łer•q prvffl. 

Na ogólno - sow.ieck!m .: z~ździc 
związków zawodowych, Tomskij, Jede1 
z „bogów czerwonego Olimpu" wygło­
sił długi referat, poświęcony w całoś'c 
niezmiernie ważnemu i aktualnemu u­
gadnieniu... kradzieży, defraudacji , 
sprzenlewłerzenlom w instytucjach st>· 
wieckich. 

Z ref er atu wynika, ie nadużycia s. 
„nagminną epidemją" grasującą \\',_ 
wszystkich bez wyjątku urzędach i % 
wałka z nią jest niemal beznadziejna. · 

Oto soczysty wyjątek ze stenograni1 
referatu Tomskij'a: · 

„W okresie pierwszego półrocz« 
1928 roku zdefraudowano, czy poprostl' 
skradziono w urzędach ... 442.7()6 rubli. 
Są to :wszakże liczby, nieuzupełnio1L 
pozycjami z.„ prowincji. . 

Gdzie kradną? - wszędzłe ! W kó-­
mitetach fabrycznych i ·kasach „ w za . 
jemnej pomocy", w klubach. oświato­
wych, w sowietach powiatowych, . g·u­
bernialnych i gminnych, kradną ''w sżp i--
talach i teatrach, w redakcjach i... wi~­
zieniach ! W statystyce nadużyć istnk­
je rubrvka „brak informacyj szcźegó to ­
wych". Oznacza to, że Jeszcze gdzk~: 
kradną - niewiadoma naraz.ie gdzie ; 
(śmiech ogólny!) . 

Kto kradnie? - zapytuje referent 
sam odpowiada: wszyscy. 

Ku wielkiemu wstydowi partji, zwia 
zków zawodowych należy stwierdzić. 
iż na pierwszem miejscu figurują„. przL 
wodniczący związków. 

Podział defraudantów i złodziei we­
dług „przynależności partyjnej" wyglą­
da w ten sposób: Właściwie kradną je­
dnakowo bezpartyjni i„. prawowiern 
komuniści. Pierwsi stanow ią 49 proc en~ 
drudzy - na szczęście tylko - 31. 

Najsmutniejszem wszakże - w e­
dług referenta - objawem jest, iż naj­
więcej kradną ... komsomolcy - ten na­
rybek partyjny, o którym, cokolwicJ.i 
złego powiedziałoby się... jeszcze bę­
dzie nadto łagodne" ... 

I 
Pięknie! · 

._Ą.Ie czy ustami referenta przemawic; 
potępienie, rozpacz, czy „objektywnc'· 

I 
stw erdzenie tPJlO wesołego stanu rze­
czy? 



• EXPRESS-
Su. 3 . 

Konie muszą mieć podkucia 
dostosowane do · zimowej pory. 

Wgpadkl pośllzdnl~€ famuJq ruch 
uliczna. 

\„ ..... 

Lódź. 24 grudnia. 
Coraz C%ęśdej przechodnie na uli­

cach łódzkich są świadkami przykrych 
scen, spowodowanych 
upadkiem koni wskutek poślizgnięcia. 

Sziczególnie w obecnej porze, ~y po­
wierzchnia ulic :nastręcza o wiele wię­
cej możli woki poślizgnięcia się n.iż la­
tem, wypadll<l takie zdar-zają się coraz 
częściej. 

Upadek konia na ulicy powoduje 
wstrzymanie ruchu kołowego, często się 

- Nde. będę już się nigdy procesował - Szanowni pailstwo, proszę was o bowiem ular.za, że koń pada na szyny i 
Ten ~ęd~ia .to prawdziwy impertynent. spokój! Tu jest grób mojej teściowej, kto bamuje rucli łiramwajowy. 
Czy Ja się mteresowiafam jego wiekiem. \V-ie, moie się ona obudzi... Pozatem wiadomo w jaiki sposób woź 
•••••••••••••••••••••••••••••••~~sbwia~e~k~ianaoo~. 

._:Kupujełe 6u6fłe~ftif .• " 
---.1•.---

Tragedia sprzedawców ulicznych. 
Scigani przez policj'ę, odtrącani przez przechodniów 
zasypiają w ciemnych bramach, często nie budząc 

się już wcale ••• 
ł .ódi, 24 i?ntdn!a. 

Modna jest obecnie w naszem mje­
śc: e bardzo ładna zresztą piosenka p. t. 

,,l(upuJcle bubl1czki!-„ 
ttielodję tę wygrywają co wieczór 

we wszystkich kawiarniach i restaura­
cjach. refren tej piosenki wyśpiewują 
~vszyscy malcy na ulicy i wszystkie ;;łu-
1 ące. 

, . SpJew'!-ją tę pi<?senkę starzy i mlo­
.1 z1 , bledn1 i bogaci, mężczyźni i kobie­
:y ... 

Ot - szlagier sezonu ..• 
Po „Morycku,„ ,,Rafałku", „Co pa­

:q ma tam Poe! sukienką", „Abram, oj, ja 
:,1 za~ram„ i lJtnycb mniej lub więcej 
.1 ow.::.1pnych pt~senkacb kabaretowych 
została na powierzchni ta ostatnia zwy 
,;'<;- t;czyni - „Bubliczki" - rodzaj 'obwa 
rzanków z zapiekanego ciasta. 

Żad.en szlagier nie m'ał jednak tak 
~lę?ok1ego sensu, jak „Bubliczki" opie­
waJące 

życie sprzedawców ulicznych. 
Tęskna ~elodja tej piosenki odpowia 

fa całkowicie smutnemu życiu ,,obwa­
: zankarzy", którzy ze swym koszyka­
mi kryją, się we wi:ekach bram, na pti-
5tvch uliczkach, ścigani przez policjan­
·ów, odtrącani przez przechodniów sma 
~ani deszczem, wiatrem l śniegiem.:. 

Proszą, zaczepiają, wychwala.ją swe 
„św:eże. gorące obwarzanki" byle ~oś 
zarobić, byte nie zostać z pełnym ko­
szem i pustą kieszeni~. 

Tam idzie policjant. Zauważy. Zapro­
wadzi do komisarja.tu. Nałożą karę. 
Skąd weźmie? ... 

Więc ucieka. Po drodze potyka się o 
..: ?ś. Pada, Obwarzank' wysypują się na 
. ~i emię. Wpadają do rynsztoka. Chłopiec 
al ewa się łza.mi. Cały zarobek!... Kto 

.: upi mokre, brudne obwarzanki?,,, 
A w domu czeka matka brat. siostra. . ..,.. •••••••••••• 

Ciężkie jest życie sprzedawcy ulicz- dZine do szpitala, gdzie zdołano urat<>-
nego„. wać ją od śmierci. Ofiarą okazała się 

Szczególnie zimą.. . Mróz wielki... handlarka, która wychodziła z dziećmi 
Szczypie w uszy„. Ręce kosmieją .. na ulicę, by sprzedawać obwarzankL Z 
Nikt nie chce św: eżych obwarzanków... ~Jmna straciła przytomność i usiadła we 
Północ ... Tak zimno ... I spać się chce... wgłębieniu dOmu. gdzie przeleżała z 

Sprzeda.wca uliczny siada w wgłębie dziećmi przez całą noc". 
niu bramy i zamyka oczy ... Zasypia.„ Prawdopodobnie obok bramy, w któ 

A co potem?... rej leiala zmarznięta handlarka z ko-
Oto - wiadomość z gazet: szem obwarzanków, przechodziło w no-
- „Nad ranem znaleziono w wąs- cy jakieś podochocone towarzystwo i 

kiem watłębienłu domu kObietę z dwoj- nuciło popularną, smutną piosenkę: 
giem dzieci zupełnie zmarzniętą. Obok - „Kupujcie bubliczki..." 
kcb-iety stał kosz z obwarzankami. Prze A w bramie konała handlarka z dwoj 
c~odzący rObOtnicy zaczęli cucić ofiary giem dzieci ... 
11lerwsz~o silniefszeito mrozu. pogoto-1 Piosenka jest ładniejsza niż życie ... 
wie ratunkowe odwiozło bezdomną r<>- - ab. -

Podro•Dt:O wvsiow. 
W Jaki sposób C:hoJna«:ki zdobg"Wa• 

_,,, podarKi dla narzeczoneJ. 
ł ódż. 24 grudu:a rej znajdowały s:'ę peńumv, woda koloń 

O godziniie 2-ej w nocy l>OSterunko- ska, mydła i pasta do zębów. 
wy, idący z VII-go komisarjatu d-0 domu, - Kupiiłem to wszystko dfa mojej 
zauważyl jakiegoś osobnika, który wy- narzeczonej - tłumaczył się - za ki~ka 
tłoczył szybę w okn:e wvstawowem dni chci ałem sie ożenić. 
sklepu kO'llfekcyjnego b-ci Szwałbe przy Ale policja nie dafa wiary tym tłu­
ulicy Piotrkowskiej 85 i śc iągnął z wy- maczeniom. Chojnacki, wz:etv w krzy-

k Jk żowy ogień pytań przyznał się wresz-
sta wy i a krawatów i koszul. Złodziej cie, że teJ· sameJ· nocy zdąz·ył J·uz· w po­
ujrzawszy poticjanta, rzucił si·~ do u~ 
cieczki i skrył się na ulicv Andrzeja. dobny sposób wybić siyb~ w oknie wy-
Dliugotrwała pogoń, w której wzięło u- stawowem składu aipteczneJ1:0 Landaua 
dzial kiitlmnastu policjantów dała kon- przy ul'icy Cegidnianej 22 i skraść per­
kretne rezultaty. Złodzieja u.ieto i pod fumy. Włamywacza osadzono w wię-
k 

. d zien:u. 
onwoJem sprowa zono do komisarjatu. w dniu wczorajszym Chojnacki zna-
Był to znany włamywacz łódzki kilka-
k~otnie już kar~~Y ~vi ęzie-n ~em za ~mfa.ł·e ~fs~~~t::.ed sądem. Na sprawie wyra-
występy ~odz1":Jsk1e. Nazvwał się Ta- _ Chciałem już przestać kraść _ 
deusz Ch0Jnack1. mówi·' al · ) __ d ta' · d 1 - e rne moglt;Jlu os · c za ne-

w cza?ie rewi·z.ji osobistei 1Jllale·zio-

1 

go zajęcia, więc cóż miałem robić? 
no przy mm łom . wytrychy, lampkę e- Sąd skazał go na rok i' 6 miJesięcy 
lektryczina oraz spora paczkę w któ- więz.ilemia 

Przeptiu tbrono1neU 
sia• si«: przuczvnq krwra:weJ hóJkl. 

i ł.ódź, 24 ~rudn ; a 
I 18-letni Jan Mtotecki wybrał się z 

kDlku przyjaciółmi na bibantke. Udali się 
do jakiejś knajpy, gdz:e bawili s;ię do 
świtu. Młotecki wydał ktlkanaści.e zło-

do kolegi syna, Władysława Wiśniiow­
skiego, i zażądał zegarka. 

- Zapłaci'łem 15 złotych - oświad­
czył mt-odzdieniec - wobec cz.ego ni•e 
mam zamiaru zwrócić zegarka. 

llf 1·0!1 Mako".' rk·l nng na1·1n~·Ie 1 tych które miał przy sobie, a POllii eważ " u n~ liy lj ~ rachunek wyniósł poważniejsza sumę, 
więc IJ1ie mógł zapłacić części. która 

- To jest oszustwo!-krzvlrnąl Mło­
teck·i 1 rzucił si·e na młod:zi.eńca. okłada­
jąc go pięściami. \Vynikta za.iad.fa bój­
ka. Wiśniows.kl został dotkHwie potur­
bowany. Wezwane pogotowie udzieli'ło 
pobitemu pomocy lekarskiej. 

przypadała na n:ego. Koledzv nie chcieli 
mu pożyczyć piieni~zy. Młotecki był 
wiec zmuszony sprzedać jednemu z ni1ch 
złoty zegarek, pożyczony od ojca. Za 

f zegarek ten otrzymał , zaledwie 15 zło­
tych. 

Gdy nazajutrz młodzieniec opowiie~ 
<Wiał o tern ojcu. stary Młotecki oburzył 
się, i oświadczył, że wydostan ie zega­
rek z powrotem. 

Tegoż dnia stary Mlotecki udal się 

Młotecki w wyniku przeprowad'Zone 
gu dochodzenia policyjnego został po­
ciągni·ęty do odpowied:zLaJlności i znalazł 
się przed sądem, oskarżony o pobicie. 

Na sprawie nie p.rzyznat sie do wh1y 
i twierdził, że Wiśn :owskli naoa:df na ni1e 
go i musiał się branić. Sąd skaz.al go na 
2 tygodnie airesztu. 

-----~-..il'> --·--·-· 

Obij·a go baiem dopóty, dopó'ki zianę­
czone zwierzę resztkami sił nie pow­
stanie z ziemi. 

Częste upadki koni na ulicach zdia. 
rzaią się wskutek nieodpowiedniego po2 
kucia. Jak wiadomo podlkowy końsl·ti€ 
podkuw84'le są n.a zimę 
specjalnemi gM>ździami, zwaaemi „ha · 

celami''. 
Haicele powiększaj'ą tarcie ~ pow&trzy. 
mują do pewnego stopnia konie od poś. 
lizign.ięć. 

Dorozika-rze nasi wiedzą o tem '*dos ­
konale mimo to waruniku tego nie wy . 
pełniają,, gdyż !!tle ma.ją na to poprosh· 
pieniędzy. 

w czoraa zdarzył się na ulky Ziele 
n.ei podoooy wypadek . 

Kot\ dorozkairslki poś1igną.ł się i u„ 
padł. Dorożkarz batem zmusił go d.-
powst'81Dia. 

Pmechodnie .za111wa.żyli, że kosi n: 
miał haceli. Jeden z roztropn.iejszyoh 
znających się na rzeczy zapytał: 

- A czemu pan ha•celi nie wbija. k (' 
ni.owi?„ 

- Mój panie.„ - odparł .dryndz.ian 
- Bieda taka, że 
na owies nie starczy pieniędzy, kt6ib; 

tam o hacelach myślał.„ 
Ludziom jest ile na świecie, h02e 

gólnie dorożkarzom, którzy musza. W ) 

trzymać silniejszą od nich konikurenci · 
taksówek, ale cóż winne są temu biedll"! ' 
konie dorożkarskie i ta!k dość ;ut mailtr r 
towane i głodzone? „ -ho­__________ „ 

nie wolno b~~dowat 
prn.1 nł.żs.eł femperahl~ 

. r.ze nłst-2. 
Łódt. 24 grud;;'() 

Jak się .• Express" dow;ad'lll.ie. na sk 
tek panujących ostatnio mrozów w ko i' 
cu bieżącego tygodnia ukaże si.e specja 
ne zaTządze.nie ministerstwa robót p.u · 
licznych w sprawie zakaz.u bud:owan 
w okresie zimnych pogód. 

Za.Tzą,dzen.:ie to wydane zostai.'ie z ~ ( 
go względu, cż domy, budowane w cz. 
sie mrozów, jak to wyka.zało doświac 
czen.ile, nie są dość trwałe, i mogą łat\\' 
się zawa.1ić, powodując nioobliczame \ 
swych skutkach katastrofv. 

Budowy w ~kresie zimowvm pro '' 
dzić będziie można tyl1ko przy temper;. 
rze do 2 stopni. ------

!Bójftł. 
W czasie bójki w mieszkaniu przt ulic}' f 

ira 7 zostali dotkliwie poturbowani 65-letni ; . 
wet Szer I 27-letnł Stałllsław l\\arkowskł. 

- Przed domem przy Alejach l·Co Maj, 
został polbty dorożkarz Icek Wa)lberc (Żer · 
sklego 34). 

- Na ulicy Sienkiewicza został pobity r 
botnlk Stefan Tyran9wskL 

Poszkodowanym udz.iellło pomocy pocoto\1 · . 

!7r.efalianle. 
Wczoraj przy zbiegu ulic Plotrkowsk' 

i Głównej został przejechany przez samocb · 
47-letni cieśla Józef Beslner (Kllińskleao 2.;: 
Doznał on ciężkich obrażeń cleJesnych. Pogoi 
wie po udzieleniu pomocy przewiozło co · 
domu. 

- Na ulicy RokiclńsldeJ spadł z wozu J< · 
fornakzyk, doznając clętkicb potłuczeń. 

~anao66Js"'1o. 
Wczoraj w południe w ublkacil domu pn 

ulicy Zawadzkiej 12 targnął się na tycie 23-lc 
ni krawiec Lefzor Szplro (01rodowa 20), w~ i 
JaJąc znaczną dozę Jodyny. 

Wezwane pogotowie w ciężkim stanie p;; 
wiozło desperata do zbfornł mlefskłeJ. 

Przyczyna rozpaczllweio kroku - rozs( 
ne!'wowy. 

Uporczywe zaparcie s.t<>łca.. katary zrn · 
kiszk'., zastój w kiszkach, wzdecie, bóle w 1 

kach, przechodzą przy używaniu rano I wiec > 
rem J?O szklance naturalnej wody g<>rz L 
„Franciszka Józefa". Powagi lekarskie pot";, 
dzalll. te wcxla Franciszka Józefa nawet pr 
skłonności do podrażnienia kiszek dziala ti~. 
boleśnie. Żądać w a,pteb,ch i droi~rJp. 



Str. 
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J tr •• d ·irt 1r· "?'150 żon Szwarca. a11 · pracu1ą . „ et~11 YWlll • =:::;:::.:-::!~::= 
Dyrektor szkoły wyw1adowczyn o Sherlokach s1c1eaokomu•aisiu 

Holmesach W Spo, dn1·cy W sądlie „najwyższym" - bo I taki 
. • istnieje w Sow.etach w Moskwie rozpo-Kob: efy nad:1·ą s· ś . . . d ł . b śl d • czeta s:ę rozprawa przeciwko W}b tne-

k u) lę \VY mIBDICIB O S DZ Y E CZBJ. ~~s~0d:i~:~~o~~raa~~~v~~j; 1~~iaj: s~: 
'i!' ostat~kh latach. władze be~ie- obrony: musi się ona umi~ć obronić, gdytlnia zbrodniarza bez zwrócenia na siebie wieckiego"... 150 razy wstępował w 

cz~nstwa w1ęk.szych mvast w dużym sto- zbrodniarze Sl\ przekonani .• ze łatwo 1qi uwagi, zwłaszcza wtedy, gdy taka ww1- zwi~zki małżc1iskie. zgodnie z formal110-
p1111u paczęł_y się posług1~ać kobietami w przyjdizie się upora6 z kobietą. Sztukę gilacja trwa godzinami, a nawet i cbu~- ścia.mi sowieckiemi, co nie stanowiluby 
~łużb1e. Juz podczas wo1nv w tych kra. maskowania się i przebiera1ua kobieta lmi.. Ale kobiety są wytrwałe - 1 o;e zapewne jeszcze zbyt rażącego wykr.:>-
1acb, w których mężczytni poszli do ~oj 'najłatwiej i nafprędzei poJmuje. Najlru- zdarza się, by się zniechęciły. z„ykłe czenia, gdyby... komunista Szkarc nie 
ska, często pewne działy służby pow e- eł.niej przychodzi kobiecie naaka sciga. osi4~•14 aukcea. „nadużywał'' - jak twierdzi akt oskar-
rzane były kobietom, a po wojnie pow- żenia _ „swciro stanow'.ska partyinc.~o 
szechny upadek moralności również ra- i kompromitowal władzy sowieckiej 

chęcił do posługiwania się kobietami, zos,,.w1·aio"' w. swcm postcpowaniem ... " 
zwłaszC2a gdy szło o walkę z rozpustą. Telelon ... Tyle akt oskarżenia 
handlem żywym towarem itd. A 

Oczywiście kobiety w służbie poli. %mdrlv lofnłA wmw•dafe pfŃmłerfne pofec;enfe. Szwarc był jedny'm z bllt.szvch 
cyjnej nie zajmują s•zeregu sanowisk, któ ·-• współpracown 1 ków Lenina I Trockit;~go. 
re są zawarowane dla mętczyz.n. ,,Rów- N łez wy kły epilog ka.taslrofy lolniczeJ. dziel ł z nimi wyg:ianie i wrócił •• w za-
nouprawnienie" okazało się w służbie plombOwanym wagonie" z wodzami re-
bez.pieczeństwa niemożliwe. Dla noc- Tragedja lotnicza, której ofiarą padł Wkrótce potem nastąp!ła tra~::1na wolucji do Rosji. 
nych patroli n.p. kobiety się nie nadaią; niedawno pod Lond}'nem znakom!ty pi- próba, a o godzinie pierwszej Jeden z Po przewrocie bolszewickim Szwarc 
fizyc.znie kobiety nie są w stanie spro. lot angielski, House. nabiera szczególne- przyjaciół lotnika powiadomił pan ą Hy- pełnił bardzo odpow.iedzialne (unk1.:fo w 
stać trudom służby, wykonywanej przez go charakteru w zw ązku z pewn~ taje- stop o Jego z~oni~. Biednai kobie.ta nie Kremlu, i mimo swych 40-tu lat, ro.tw1-
mękzym i to tylko o żelaznej konstruk- mniczą okolicznością. Dziś dop;ero stało mogła się uspokoić, więc poprostła le- nął równoczcśn:e bardzo ożyw i oną dzia­
cji fizycznej. się wiadomem, ie młody lotnik - skoń- karza swego o jaki środek nasenny, ; jui łalność ... erotyczno • malrymonjalną w~-

Natomiast w An·glji i Ameryce już od czył on na. krótko przed śmiercią 33 lata o ósmej połoiyla sie 4ipać, pragnąc dać 1 dług nowych. sowieckich wzorów. 
dłuuzego. czasu coraz częsciej są zatrud - mając wyruszyć na lot próbny na nerwom wypoczynek. Przez swych przyjaciół _ czekistów 
nione kobiety w służbie wywiadowczo- swym nowym samolocie, udał się z wi- Obok łóżka Hyslop na nocnym stnti- Szwarc zdobywał adresy ł nazwiska 
policyjnej jak „detektywki•'. Do„w:..ad. zytą do swej znajomej; niejak'ej pani ku stał telefon. Wtem budzi ją dzwonek miodych panien ze sfer arystokratycz­
czenie wykazało bowiem, że na tem po Hyslop. telefoniczny, bierze więc słuchawkę do nvch, którym groziły areszty i represje. 
lu kobi~ta nieiednoikrotnie góru1e nad Samolot - jak wiadomo - w k!lka ręki i słvszy dziwny głos, który mówi: poczem zjaw·ar sie „w oficjalnym chara-
mężczyzną. Kobieta może mniej jest uz- chwil po wystartowaniu spadł z wyso- - ,.PrędzeJ. bo mam mało czasu. k "d b h r· · i r 
doln1.ona do ob1'ęci·a całości' zagacln1·e„1·a, t k J __ ._ terze o o ranyc o tar I... Of arowa 

u kości paruset metrów, został s rzas any Naecn panł p0w:e molet tdo~r7.i>, ie ową ł t ż t b 
-<dyż ży1·e bar..:1-1·e1· pod wpływem nastro . I i ł za pewną op a ą - przewa n e za ry· 
s wz doszczętnie, a pod jego resztkami ~ a Y suma z książeczki oszcz„dnośolowef hę· I t Ob • k r'k · 
•u chwili - ale często wykazu1e w1°ęk- k H • "" '" an Y - swą os ę.„ Jił o 1 C}'Jn~go 
• zupetn· e zniekształcone zwło I ouse a diie motrła p0d1"ać dopiero ""' wvmńwłe· ż · · I h 't ·1 sz• przytomność umysłu niż męz"czy ... „a. . . „„ me a, co oczywtsc e c ton• o przesado-

"' _. Cała tragedJa rozegrała się w ciągu pa- nłu spec.taJnono hasła "Acro„. że2nam„. t k k d k. · 
Ponadto stwierdzone 1·est, że ma or.a · ~... wane arys o rat i prze cze istami. 

" ru zaledwie m·nut. Samolot spadł na zie- Po wvpowiedzenlu tych paru zdań głos 
większe zrozumienie dla subteiności ety. m:ę dokładnie 0 godzinie 11 minut 3? zamilkł. „Małżeństwo" z „partyjnym" mężem 
cmycb, łatwiejszą znajomość iudzi i by przed południem. zabezpiecza.to w zupełności przed Bu-

. ł Pani Hyslop zn:eruchomiała ze stra- k · 
sll'lZeJszy zmys spostrzegawczy; to td H b ł k 't • d „ 1 d h i 

1
• tyr ami. lochami czeki, a przytem po.i-

pod tym względem częsta gór.u1e nad ouse Y zna ómi ym 1 O:!!W a czo- c u. Dop e.ro ~o pe~nvm czas e. wysko- walało ocal:ć nieznaczną bodaj część u-
przeciętnym mężczyzną. nym p"lotem; podczas wojny· dokonywał czyta: z łózka 1 pob1e~ła . ~o są.s1edn. ic~o krytych kosztowności. Reszte otrzymał 

najśmielszych i naiba1rdzieJ n"ebe1p!ecz- poko1u w którym spała JeJ słuz<>ca zbu 
Dotyczy to zwłasz.cza ro7'ftł\znawa- · . ' • . . : ~ · jako ... wynagrodzenie małżonek" 

'"'l"~ nych lotów. Musiał jednak mieć złe prze dzlła Ją, ł ząbrała do swoJeJ syp1alnt. nie . " . . • . 
nia poszukiwanych przez policję osób; czucia, skoro bezpośrednio przed !)rób- chciała bowi~m bvć sama w tych wa-1 Szw~rc zawier.ał malz.enstwa w. rói: 
kobiety zdumiewają niekiedy podawa- nym lotem, który miał sie tak fatalnie runkach. Ob'e kobiety ustaJiły, że bvła nych rmasłach. miał swoich .a~entow . 1 

niom najdrobniejszych· ncze.tółów, a skończvć, wybrał sie do owej Hysfop. wtedy godi~na dzies:ąta. Ołos. kMrv mó f~ze~a przyznać - przywiązy~al sie 
zwłaszcza szczegółów ubrania. Zdumie- N'.e była to wizyta bezcelowa, owszem, Wił przez telefOn bvł wvratnte "losem niekiedy do swych ion, otaczał Je swą, 
nia godne jest, jak błyskawiczne 1est or- House Oddał jej ksłateczke oszczędnoś- traJFicznle zmart~o· plJota. wysoką „protek~ją''.- rozda)ąc posad.Y 
je.ntowanie się kobiety w różnych dro. . . d b kó ki h . y i od 

1 
sekretarek. maszyn stek. Po tygoll!'llU 

bingach stroju, które zwykle uchodt2' c ow~ Je neiz:.o z a.n "!' parys c ·' ~ • Bezpośre~n ° P
1
. . wratenłem pan „maUeristwa" Szwarc znikał wraz z ma 

uwagi mężczyzny. Subtelny zmysł spo- stawioną.n~ łe~o nazwisko, a zaw1era1ą- f1ystop wvieła k~ azeczke o_szcz~r~no~ terjalnymi ekwiwalentami zawarty ;h 
strze~awczy cechuje Dlemal wszystk.e cą powazn'.eJszą .s~mę. . . ciow,ą z · szu~ady b~urką 1 ~twierdz la, że związków poczem nadsyłał pisemne i 0_ 

kobiety. Kazda umie powiedzieć z wiel-1 Wręcz~Jac k~1azec:„ke. lotnik mówić na p.erv:sz~J stronie w1dmiiło tam ~a- ficjalne zawiadomienie 0 •• rozwodzie 
ką dokładnością, czy spojnenie czyjeś zaczął o mebe~p1eczenstwach swego ~a- strzeien:e, iż wkład bedz~ wydanv Je- ·. . • 
wyraża podziw, miłość czy też prosta wodu i popros t. by, na wypadek n:e- dynie po wypowiedzeniu umówion~~o Pro~~r~tor przcdst~w 1 f .sndowi d<,>-
ciekawość. · 1 szczęścia pani Hyslop oddała ks'ąże.:z- hasła. W dwa dni pńtn'ej Hvslop ode- wody, 1z Szwarc w ciągu Jednego d111a 

W s~iegostwie woj&kowym jut ocldaw ke je~o si?.strze. oddawna miesżkająceJ siata książec1kę siostrze ttouse'a, a zawarł... 6 małic1istw, w różnyd1 micj-
na posługiwano się kobietami cemąc je we Pranc11. wkrótce potem otrzymała od niej odpo- scach, położonych dokoła Moskwy. 
lako najlepsze wywiadowczynie. Pani Hyslop, wystraszona poważnie wiedź. ie istot11!e ówo taJemnłcze hasło \Vreszcie wielożcniec - komunista 

Natomiast w kryminalistyce udział tem, co jej lotni~ powiedział. u~iłował.a brzmiało •• Aero" i ie pieniądze po jc~o zaczął uprawiać jawny szanta;, i za ce­
kobiet jako organów śłedczych jest do- wszystko obrócić w żart: później, wt- wymówieniu otrzymała bez żadnych ne nowych bryla11t6w zmuszał niektóre 
piero dzielem najnow~ych czasów. dząc, poważna m·nę House'a, pr?bowała trurlności. arystokratki do rozwodzenia się z swy-

Najsłyn.niejsza sz.koła . detektywek, prosić Sl:O. bv wo~óle lotu te;~<? ~1e odby- Powstało pvtanie. kto mó~t o tern mi mężami i zawicranJa malże1istw z.„ 
założona przez emerytowane~o Ln.Spc?k- v:at al~o odłożył ~o na p~zniei .. H;htse mńwić przez tetefor? Prócz zmarł~ito sObą. 
fora londyńskiej policji c. H. Kersey·a, n!e .chciał się na to .z~odz:ć, uśmiechnął ~ik.t ha~ła nie ~nał, do ?adne~o. z przv- Afery Szwarca wykryły sie przy­
nie ma charakteru urzędowego, jest s1:ko się_ Je~nak w końcu 1, _zapew~e dla us~o- lllCiół nie m~~·r. o tern .. A ~rzec1eż S3m padkowo, gdy znaleziono w pewnym 
łą prywatną. Mister Kersey założył 1ą koJenta swej znajome1. o~w·adctvł 1eJ, lttou!'e o l?Odztn·e dz1es1ąte1 wieczoiem hotelu, pozostawiony nicbaczn:e przez 
po ustąpieniu ze słutby czyney. iż wszystko to powiedział żartem, po- nalet.af ju7. od kilku i;1;odz·n do ~wiata u:.. Szwa.rea jego notes ... z bardzo szczcgó-

Bardzo in.teresujące są relacje insp. czem szybko sie poie~ał: książeczka marłych. Kto wiec tt"lPfonował? Czyżby łowemi notatkami i pozycjam!„. docho-
Kersey'a 0 sz.kole i uczennicach. O!:zczednościowa została na stole. duch samego House"a? dów. 

- z bardzo wielu powodów _ pow~a Ogól~a suma wymuszonych od l 50 
da, - kobieta jako tedektyw jest bar- żon kosztowności wynos; przeszło mil-

dziej przydatna niż mężczyzna. Może O- Kośc1·ó1 z 1·ednego drZB\Vil jon rubli. 
na drugą kobietę przez dłuższy czas ob- • Na rozprawę wezwano 64 żony 
serwować, me zwracając na siebie UWllgi Kolosu wiród iwlaia roillnnel!o. Szwarca, innych nie udało się odnaleźć. 
mękzyzna, śledzący kobietę, naraża się Niektóre z nich _ jest ich a.i 18-cie 
na to, że podejrzewają go 0 niemoralne Jak pośród zwierząt słonie - tak wione w szereg sągów zabezpieczają - wnoszą icdnocze(11ie powództwo o 
zamiar~. śród świata roślinnego drzewa ma.muto- księdzu opał na kilka zim. a~!menty dla dzieci. klóremi zdążvł ob-

Sta e wvszikalam tylko 16 kandyda- we przewyższają wielkością wszystk'e tt;storja ta choć brzmi nieprawdzi- darzyć swe żony "bezinteresownvu 
tek, ale każdego miesiąca zgłasza się kh inne. Oczyw ście drzewo mamutowe o- wie, J·est jednak autentyczną. Wiadomo małżonek-komunista. 
przeszło sto; zawód delektywk1 wywie- I 
ra, jak się zdaje, niezwykły urok. frz)i- siąga tak imponujące rozmiary dopiero przecięż •. ie jeszcze przed kilkudziesię-
muję jednak tylko te kandydatki, któie po wielu setkach lat wzrostu. Nic tet ciu laty, gdy trasowano drogę poczta­
mają naprawdę kwalifikacje do tego tru dziwnego, że gdy rabunkowa gospodar- wą w Kalifornii musia.no ją w pewnym 
dnei!o i niebez.piecz.nei.to zawodu. Naj. ka leśna w Kalifornji przetrzeb.ta ilOść miejscu prowadz ć wąskim pasem mie­
wainiejszym warwikiem jest: zimna starych dnew mamutowych, na zesta- dzy rzeką a stromemi skałami. W miej­
krew i zmysł orjentacyjny. Zciw6d nasz rzenie się obecn·c młodych czekać be- scu tern Jednak rosło drzewo mamuto­
wymaga niezwykłej wytrwałości 1 zdro- dzie musiało wiele pokoleń. Rząd Sta- we iście rekordowych rozmiarów. Scię­
wi.a. To też poświ~cić mu mogą się tyl. nów wziął drzewa mamutowe . w opiekę cie takiego olbrzyma nastręczało zbyt 
ko bardzo silne i zdrowe kobiety. Niepo i obecnie na wycięcie starego drzewa wiele trudności robotnikom „z grubsz.i." 
kaźnie wyglądające są stosowniejsze, należy uzyskać specjalne pozwolen:e. przec ·nającym drogę. 

gdyż mniej zwracają na siebie uwagę. Koło mia~teczka ,,Santa Rosa" rosło Zatem - przy pomocy ognia i sie-
Wanmkiem dalszym fizycznym Jest td kiery wyrąbano w drzewie otwór na 
smukłość i chudość. Kobieta taka łat- jedno z najwiekszych, które jednak zde- 6 metrów szeroki. Pózniej, gdy drogę 
wiej może się z.a.maskować; korpulentna cydowano s'e wyciąć, ze względu na poszerzono i szutrowano, oczywiście 
figura umożliwia tylko nieznaczne spo- poczynające się próchniet!ie. zdołanoby już przy pomocy specjalnych 
soby_ przeobrażania się. Olbrzymi kolos poprzecinano i rozpf- p:f dać rade olbrzymowi, jako kurjosum 

Nauika trwa od roku do tr.zech i jest łowano nJ grube ta.rcice i belki, z któ- otwćr jednak zostaw·ono. Dopiero przed 
prawie wyłąc.znie praktyczna. UcLenni- rych zbudcwano kościół 30 .mctre\V dłu- 'niespełna. zo.;.tu laty drzewo ostate~z­
ca towarzyszy dt>tektywce przy pracy i gi i 20 metrów szeroki. Poza tem z tego n;e usunięto z drogi, gdyi groz:ło !'U­

w len sposób uczy 11ę. Uczennice mo1e 1 samego drze\',·a zbudowano jeszcte nięciem, wobec wytrzebienia lasu oko­
uc.z~ aię ,jiu-jitsu" 1 iiwy<:b mt:lod aa'mo d1wo11n.cę i rt;b;ani;'te, -a -· oJpa·dki usta· licznego osłaniającego od wiatrów. 

Milton moreli. 
sa odc:~viv. 

Była księżniC"?:ka Wiktoria Sch11ttm. 
burg.Lip.pe, siostra b. cesarza Wilhelma 
żona rosyjskiego marynanza Zubkowa o­
Łr2vmała propozycję raz.poczęcia w sty. 
czniuw.ielomiesięcznej!o rournoc od~zy­
towego po Europie i Stanach Z.ednoc:o 
nych. Odczyty te mają dotyczyc wyłącz 
nie jej ws.pomnień osobistych z wy),Jucze 
niem jakichkolwiek tematów pohtyoz­
nych. K$ięinkrzka ma otrzymać za to 
tournee honoratjwn wynoszące około 
miJjona marek. 

~obec po~łosek o z.amierzonym 'f'O'Z 

wodiz1C! z Zubkowem, księżniczk a Wik­
totja oz.n·ajmiła, że mąż jej przeln wa o. 
hecnie w Luksemburgu, gd.zie go 'o dwie-
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murzyn o w afrykańskich. 
1-adzle. a.iorzw nie 'Wledzq, czem tesi plenlqdz. - Plłq 

perlumu I Jetlzq ml~o ludza.le. - Biała kochanka 
I czarna aona.-Skazanlec •I_, imłeJe. 

1W Sudanie panuje z.wyczai ,że młode przejechał Paul Moriaru:ł z dzikiej glumy Sttra, dotona z białych muzykantów. 
dziewczęta wypalają_ aa czole swych u- afrykaóskiej przybył na wyb:r.z.eże zato- Wsrzys<:.y murzyni, objawtiaj8(Cy jakiekol-
kodaaaych gwiazdę. Wiec.my stygmat ki gwinejdciej „perły funcmkiei iacho- wiek zdoloośoi muzyczne, dawn-o już wy 

Złota my&ll. 
--0-

Nic ni• CQlll ··człowłeta bardzie! ecolstJ'~ 

nym nit praCL 

M 
Prawda llYW• rzadko cnrsta. • nłid1 proltL 

M 
Podstawił maltelistwa fest wzalemne n1„ 

porozumienie. 

pierwszej miłości. niej Afryki". wiezieni zositali do Ameryki i. Europy. 
h BezpłecznJel żebrać nłt brać, ale pleknłel 

Kiedy Paul Morand zinaJromity Htera·t U;nz,ał tu ten sam fetyszyzm, gołyc Co roku czterdrzieśei pięć tysięcy mu 
i chienika.rz francuski wyruszył w swą ludzi, dziki.eh n.iecywmizowany<:.h, przy- rzynów wywożą wład'Ze do Europy, do brać, Bit tebrać. 
pierwsz' daleką podróż kiedy poraz piu noszących bogom oEiary z ludzi zuzyna woj$ka. Ciekawe, że munzynd ci, żen4ą.c 

wny wyjechał z Paryża, który dla rodo nych, jak barany. Ale równocześnie, na się w Europie, po po.wrocie do Afryki, 

•• .. , 
witego parytanina jest całym światem płantacjach kokosowych murzyni wzbo- porzucają białe żoiny i powracają do 

PriJwda przestaJe być prawdą. IU ma wio· 
ceJ nit łedneco wyznawcQ. 

•• ,., 
drowną", wieozllly styfmat pierw.1ych aze perfum~ pary&kie~spolu z wodą Gdyż m111'1nm a'--kańSki w .t ........ de 
- wypaliło mu to na czole ,,gwiazdę wę I gacili się do tego stopnia, że piją nafclroż czarnych kobiet. 

1s R --1 - AJ 6~....... Prawdziwie lnteresulące sa zawsze tylke 
r><>dróty. i jeżclią na o - oya · · r.r:eczy nde lubi europej.ozyków ii ~dyby 

Zjetcbił wz.dłuż ii wneR całą Europę Dzika, i dzhwna kultUJra. Pncują nad mógł, Zll"Obiłby z niemi kai - kai i zjadł szczeiótv. 
następnie pojechał do Azji, stam~ do Inią tyle, lat misi<>n.a12e i U11Zędnicy. Ni!C smacmy obiadek. 
~ a oetalni;o poJ?łynął ~o Afryki. Wra nie pomaga. Pod lekką ~ask, ~ywiliizacji. Murzyn afrykańska. - tło zupełne ~e 
tana ~· uwiecznił '!' ksiątc~, która w k~óra _spada przy ka~eJ ?k~ZJZ. .. murzy; ciwieństwo mU:l'IZynó. w amerykańslcie~. 
tych ~ach ukazała sanę na polkach kauJ m !' {'JcY~e .po.zostali talw111 dzikusami, Ci ostatni ucyiwilizowali się już całko.wi. 
'1~h p. t. ,,Pary! - Tomkitu''. f.aldmi byli kilkaset lat temu. cie, pierwsi n4e ucywiłirzują się chyba 

Nic tak nie postarza człowieka lak szcześcle. 

•• I•~ 

PubU~ fest baJęcznle toleraneyJna, WF• 
bacza wszystko, prócz 1enJusza. 

Krót-kie notatki - o miastach, sizoz.e W jednym z miast tej lroloodi francus ~dy. A. Me-icz. 

-~.~e~~~~~~.~~~~~·n~~z~~~ ~~mu•••••••••••••••••••••••••••••• 
Jach. Skromne i nieskromne rysunki. miejscowego miljonera - murzyna na 
Wszystko zbadał Morand - me jako pi obiad. Pll'IZyjęde było tak eleganc:ikiie, że 
suz, beletirysta, poeta, lecz jak uczony Morand odnosił chwiami Wll'ażenie, te 
etinograf, a raczej dziennikarz, Interesu· znajdufe się w Europie. 
key aię ~ystkiem ujwnecbllroaiej I Gospoda!IZ diomu, niestety, miał sła-
ułcfokładniej. bą głowę, a wypił zbyt wiele W!ina. Gdy 

Bernard Shaw iest kawalerem 
I dlaf ago często pisze o„. ld1aln1m malżaństwla 

W pierwszym nędzie zaiotere.sował alkohol udet1%Ył mu do głowy, mlienił 
cię on losem zdemobililzowanych toł:nie- się nie do pomama. Zerwał z siebie ub- Bemadr Shaw Oł'tatnio zainteresował lwb „nie'' - gdyż doprowadza to !ont 

rry. Murzyni, zabrani w czasie wojny na rme i zatańczył pned gośćmi dzild pry się kwesqą kobiecą. Po swej s.łymieó ksią,do rozpacizy. 
gusami ze swych wiosek, ubTani następ- mitywny taniec marzy6sld, połącrony z żce p. l „Niewomiica nieW'Olmków jaka Mąż powinien zawS1Ze dlbać o swój wy 

nie. w m~dury od stóp do. głów i prz~~~ b:ici~m w tam.bo (r?~zaj bę?nal i d!zilkim wkazała się przed kilku miesiącami, napi gl~. Zawsze wil!li~n być świeżo ogolony 

weJ~Y kilka lat w Europie, powroali wycaem. A po chwdi., rodiruecony, por- sał obecnie małą książeczikę, która UO nosić czysty koła1erzyk, dobrze ZaiJM'aso 

m6w do rod:zimtych wiosek. Jaka mnia wał nóż ze s<tołu i wbi w ramię jednego biła w An.g1ji niesłychaną furorę. Książ- wane sipodnie i mieć wypielęglllowane pa 

na. n.&zła w ich sposobie myślenia, w ich ze służĄCyeh, dopadł do llliego i począł ka ta oryginalną na?JWą ,,Nie czy6 d.ru. znogcie. 
charakterach, w ich zwyciajach? chłepta6 ciepłą) ludzką krew. Trzeba ~o giemu"„ zawiera świetną charatkteirysty- Mąt, opowiadający swęj totme nie. 

Niemal żadna. Wróciwsrzy do ~ego było zwiąizać, p6'ki otr.zetwiał rupełnie. kę życia małżeńskiego. stworzone neczy 0 swych prizeżyciach 

Jo:aju ~~ąmęli. d~ść mfaemy. nalot cy. Oto klasyozny P!'zykład cywiiliucji Bernard Shaw uważa, że przeważnie kawalerskich, ~n.uie jej ty~o w ~o-
~aąt. Pnyn1eśh z sobą wttele ~Y- murzynów atrykatlS!k1ch. wina jest po sitronie męża i przytacza 12 c~ątkach! pótn1e1 ~~ewa }ą to 1 ~l>ra2!l· 
cza16w, zapozyc;zon~ch od europeJC?ZY- Naczelmiik miasła zaproponował Mo- grzechów, które z jego winy ttuinować Nie po~1en na.tomiast n1g~y z:azać się 

k6w, -;-- ~le ~yczaJ! te .rychło pogmę- randowi, że po.każe mu mdej<SiCowe więz'e mogą naj~dealniejsże szczęście w ma.łżed gdy mu zona chce coś opowiedzieć, choć 
ły, inueauły się, PftYJęły jaką.t kuykatu nie, uprzednjąoe, fe w danej chwili maj ~e. by to ~yły ~awet .głupstwa.. • 

ram~ formę. duje się tam slk.azany za zabójstwo mu- A więc pie.rwsizym gttechem jest M~ 9211czny Jest r6wn~e. D!epotąda 
A przedewszystkiem nie potrafi nau .rzyn. wielomówność mężczyzn i ich samoch- nym, Jak 1 męt zbyt naiwny 1 ri:w1ętoszek. 

czyć się u ludzi cywfli.zowanych miłości Morud zgodriił się. W więzieniu po- walstwo. ż9na. po~iima wiedzieć zawsz.e, do. 

d? pieniądza I przywł~ ~,.,Jasno~ leeollJO jakiemuś murzynowi sprowadzić Za czasów nat'Zeczeń:stwa talki pan k~ ud~1e tnę. pan małtonek, ten 1e~a:k 
Cl pryw~tnef, ~y ot;zymu1ą, Jako byli francuza. 0p!'owadzał go dość długo, wstrzymuje się jes.zoze nieco, po ślubie n1ech. rugdy me pyta o to mny. ~musi Jl\ 
WOJ~owi, pe;ns~ę --; me wiedz• co I t-;a objaśniając ws.zystko łamanym francu- jednak puszcza wodze swemu kunszto- b~wiem przez. to do ~amstwa l spowo­

ro&1ć. Potra~1ą kupo.ć perfumy, prawdizi. skim językiem. Wre~de, gdy dios.zli do wi orato.t"$1kiemu. Mąż nie powinien by6 du1e, te auć s1ę będzie ona urażona. 

we &a~cuskie, ~płacić 150 inf!k~ za jalcliejś celi, mumyo rzekł uiroczystym adwokatem w domu. Ostatnim. wreszcie, największym grze 

flakon 1 natych~i&S>t wylać na 11ebie ca głósem: Drugi grzech: są, męrowie, kt6J'lzy, ~hem męza 1est gdy .da.1.e on w ten ozy 

!• Jeąo ~awart.o~. Kupują zegarek łub. - Oto cela skazanych na śmierć! 'gdy żona ubrana jes. t w suknię lila., chwa- lDny ~só~ do z.rozunuema ż~. żo?a sta~a 
ume Jak1eś '!'iec1d.ełko ty11c:o po to, by 1 dod ł ..1. T . . lą kolor beige sukni jej przyjaci6łe1k. mu s1ę obo1ętna. Tego uczyililc n.i.gdy nie 
móc pochwalić mę przed krewnymi. . a z uiumą: - 0 DllOJa tu Sl'e- • • • • wolno. Gdyby tak było nawet w istocie, 

Uapo:koiwsą w ten sposób sw' a~icję, d:ziećl . . Mąż po~mten częst.0 prawtć kompl1. mężazyma powinien 'to najstaraimiej u-

. oddaJą pusty flakon lub zegarek. pierw: . Okazał? snę, ze był to sam skazany. menty żom~ .. W przeciwnym wypad'tf:u krywać, 0 ile oczywiście zależy mu aby 

s.zemu lepszemu napotkanemu z1omkoW1 Nie ro.zum!lał on w swym prymitywnym przyzwyoezai stę ona. do tego, że .komph- w d-omu panował sipokój. 

i .J.>O. d~óch dnia:~ są mów biedni i sz;czę umyśl~ zgrozy. wł~saiej śmńerci. Uśmie. men.ty będą jej mówili tylko ludtz1e obcy. Bernard Shaw je•t pneświadeziony, 

śldiw1, rak de.wntteJ, przed otrzymaniem chał się, opow1ada1ą.c. Mąż nie powinien n.igdy wyrazem że rady j~o osiągnąć wiMy makomity 

PeDSi!· I m_ów 5"acerutą ~iem.al nago, pn _ Za tydzień, moja kai _ kaif - i swej twarzy dawać do zrozumienia to- skutek. Czy to świetny żart widkiego 

w•1ch uhczikach swe1 wioski. pokazywał na szyję, że wie, tż utną mu nie, że nudzi się w jej towarzystwie. satyryka, czy teź porady z doświadczę. 
Dwa tysią.ce kilomefir6w - wiele mo głowę. Nie powinien też, na pytanie przez nią nia? W tym wypadlku - jakie~o? Bo 

ma zobaozyć na takiej pNestJ'lzeni - W mieiiscowej kawiarni gnła ork:e- zadawane odpowiadać lakonicznie „tatk" Shaw jest.„ kawalerem. Kr-an. 

LOTHAR SACHS. I zimny rozsądek. Ale to mi ułatwia mo dnym zamachem, otwierając sobie od­
ją misję, tembardziej, że moge cię zape- razu drogę do wolności. 

Sfr~z· nlk "DOIV wnlć, iż narazle nic się jeszcze nie sta- Maż: Od podobnych zasad nie nale-
u U 1 • lo. Jeszcze nie! Nie znaczy to jednak, ży kobiet odciągać„. Prawdopodobnie 

Mąż: (do przyjaciela) A wiec mój że niebezp1eczeństwo minęło. Obowiąz- n1e sfa;rałeś sie jej przekonać, że złe my-

d klem twym jest w porę zapobiec kata- śli jej kroczą po złej drodze. 
rogi, coś tak pilnego i niezmiernie wa- strofie. Gdyby żona twa postawiła cię Przyjaciel: Przec wnie!... Nie rozu-::;? miał do powiedzenia mi w cztery wobec faktu dokonanego, uznałbym ró- miem cię coraz bardziej„. Wyfuszczy-

Przyjaciel: (waha się) Znalazłem się wnież, że należy kierować się wyłącz- tern twej żonie konsekwencje jakie WY· 

w bardzo przykrej sytuacji. Rozsądek nie rozsądkiem i milczałbym jak grób. , niknąć mogą z tego jednego nierozwa­
nakazuje mi milczeć, obowiązek przyja· Ponieważ Jednak mam jeszcze czas na żnego kroku, namawiałem ją, przekony 

to, by cię ostrzec, przeto uważam za wałem, dawałem rady i wskazówki ł 
ciela skłania mnie natomiast do wyja. swój obowiązek zwrócić twą uwagę na kazałem się dobrze, dobrze zastano-
wienia prawdy„. malarza fckersberga. wić„. 

Mąt: W takich wypadkach słucham Mąt: Cała sprawa, jak powiadasz, Mąż: No, i oczYW'iście, że to żadne· 
się zawsze rozsądku„. Prawda jest mo· nie dotyczy faktu dokonanego. Stoję na go skutku nie odniosło„. 

końca. Współżycie moje z Ewą dawno 
już utknęło na martwym punkcie. Jako 
Judzie kulturalni staramy się, by przy­
najmniej nikt z zewnątrz o tern się nie 
dowledziat Bądź spokojny, przeszliśmy 
już wszystkie etapy miłości w bfyska­
wicznem tempie od pożądania do okrop 
nej nudy i katzenjammeru.„ Wreszcie 
doszedłem do smutnego wniosku: Tak 
dalej być nie może... Zaproponowałem 
Ewie. byśmy się rozeszli po cichu, bez 
awantur, bez złości. 

Nie chciała - nie z miłości k11 mnie, 
lecz przedewszystkiem z wyrachowa­
nia. Czy rozumiesz teraz z jakiem u­
pragnieniem czekałem na uzyskanie do­
wodu zdrady?„. stem, prowadzą.~ym do nieszczęścia. stanowisku, że podejrzenie w małżeń- Przyjaciel: Gdyby tak było nie sie­

Skoro jednak zacząłeś Już mówić na ten stwle jest źródłem wszelkich nieszczęść dzielibyśmy teraz naprzeciw siebie. Sta­
temat, nie krępuj się. powiedz wszyst- . Przyjaciel: Więc czy chcesz inter- rania moje uwieńczone zostały pomyśl- Miałem już wrażenie, te d~ śmier:c~ 
k0·:· Chcesz mi powiedzieć, że Ewa wenjować wtedy, gdy będzie już zapó- nym skutkiem. Spotkałem wczoraj f- żyć bęqę w tej atmosf7rze ob?Jetnośc1 i 

mme zdrad.za... . źno? Nie rozumiem.„ wę na ulicy, gdy szła z zamiarem złoże- n~dy: g~y nagle w m1eszkamu naszem 
. PrzyJacae~ (zdumiony) Skąd„. skąd Mąż: Wierzę ci... Ale jeszcze m:i!e nia wizyty malarzowi .Eckersbergowi, zJaw1l. się malarz ~ckersberg„ _Odrazu 

wiesz 0 tern .. „. , . . zrozumiesz„. A więc opowiedz co wiesz zdając sobie sprawę z tego, że ta wizyta zwr.óc1łem uwagę, z.e Ewa. me Je~t mu 
Mąż: Po takim wstępie ~azdy małzo w tej sprawie ... Jakie są twoje spostrze- zamyka jej drogę powrotną do przeszło o?o~ę!na. ~tarałem s1e nawiązać między 

nek doszedłby do tego wmos~u... t żenia i uwagi.„ ści. Wytlumaczylem jej, że nie wolno I mm1 JaknaJc:nlszy kon.takt. ~ecz albo 

Przyjaciel: Tak, ale to je~t ~ożliwe Przyjaciel: Nie poczyniłem żadnych druzgotać szczęścia rodzinnego wsku- pan Eck~rsberg Jest niedoświadczonym 

chyba tyl.ko wtedy, gdy się ciągle o spostrzeżeń, oraz nie mam żadnych u- tek drobnego epilogu miłosnego. Udało koch~n~1e~, ~lbo. i::wa jest w~ore_m cno 
t~m .myśh-. Czy podejrzewałeś żonę o wag... mi się ją przekonać w ostatniej chwili. ~liw?sc1 mew1eśc1e1. - K~mbmac17 m?-

mew1erność? Mąż: A wiec?.„ lecz wiem, że może przyjść taka chwila, Je me s~ut~owa~y. Tera~ Jak dow1adu1ę 
· Mąt: Przy zawieraniu związków Przyjaciel: Miałem tylko pewną roz gdy słowa moje już nie pomogą, gdy o- się od c1eb1e - zona moJa rozpo_czeła o-

mał~e~sklch ~ażdy rozsądny małżon~k mówkę z tv;ą żoną. kolicznośc i będą silniejsze, gdy żadną fen~Y\V~„. Wszystko skł~dało s1.e .cudo­

powimen sl ę hczyć z tą ewentualnością. Mąż: Czy Ewa zwierzyła się przed siłą nie uda ci się zdobyć miłości i zau- wnte ... 1 nagle przycbOdztsZ ty, 1dJOło, i 

Nie należę do tych małżonków, którzy tobą melancholijnie ze swych cier- fania do żony. Jak widzisz - wyświad psujesz ml całą tak s~rytn~e ~aln.scenl· 
pozwalają na to, ateby wypadki zasko- pleń? czyłem ci niemalą usługę. zowaną komedję!.„ N1echaJ d1abh por-

czyly i-eh niespodziewanie. Przyjaciel: Ona jest zdania, że ten Mąż: Tak ty sądzisz„. Zmienisz jed- wą wszystkich strażników cnoty!... 

· Prmacleł: Podzfwłam twój spok6J węzeł gordyjski należy przeciąć za je- nak zdanie, gdy wysłuchasz mnie do Tłum. Aka. 
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Ceglelnlana 6, front 1-e piątro, tel. 43·83 
Choroby skóry I włosó...,, masa:te, Beauł~. leczenie 

światłem (Roentgen, kwarc, 1ollux), 
Godziny przyjęć dla pad i pan6w od 10-2 i 4-8. 

Elektroterapia i chirurgia estetyczna pod kierownictwem 
chirurl!a D-ra Z. LEWINSONA 

w godz. nrzvięć od 12-2, 

Anłysepfycmle spreparowane wy­
rob" 11umowe. przez lekarzy i fa· 
chowców wypróbowane, umane 
za hil!ieniczne i najniezawC1dniej 
sze środki ochronne. Wypróbo· 
wane i polecane przez Un!łd 
Zdrowia Publiczne~o przy Zakła 
dzie Badań bakter:otog. serolo­
gicznych we Wiedniu. Jedyna 

marka dostuczana wprost z wł. fabryki. Do nabycia we 
wszy tkicb aptekac.b drogerjacb i uoptyk6w, 

I (i E I i U:U I I I I i I I I I i p I i I i i I I I I I i i i i i i i 

LECZNICA Ządajc·e 
-etany specJallstów f · cablneł dentl'· 

•ty~zny przy UómYm RYnku ~ I l l J 
Piotrkowska 294, tel. 22-89 ,, 

(przy przvstanku tramw. pabJank· 
lticbl i:irzy1111u1e chorych w chur<> 
ba1.h wszntkkb spe..:jalnośei od i _„ 
lu rano do 7-ei 1>0 ool Sz1.-ze1>ienie · 
ospy, 111alln (m1 .... -zu. kału. krwi. 

plwo.:m etc.) operacje, opatrunki 

Porada 3 złote 
w:i.rtJ „. mldcfa. 

Zabtezl I opera1.:Je od umowy Kaplele 
świ1:tlne ~a~wietl;fnla ląmpa kwar· 
oowa Roentiien. Elektryzacja. Zeby 
sztuane. koronv złote. platynowe 

t mosty. 
W niedzielo I śwteta do &od.z. i DO o. 

~ora~nia W~nerolo~~nna 
Le Karzy.5 pecjallst6w 

Zaw·adzlła I. 
Crvnna od 8 rano do CJ wiecrór. 

Od 11-12 i 2-3 przyimufe lekarz-kobieta 
W niedziele 1 święta od 9-2 pp. 

Leczenie chorób: 
Wener~cznych, moczoplclOwJrch 

I •kórnych. 

Badanie krwł i wydzielin na 1yfill1 I tryper 
Konsultacte z neurololfiem I urolofiem 

Uabinef łw1atło·leczniczy 
Kosmetyka lekarskL 

Oddzielna poczekalnia dla kobiet. 

Porada a złote. 
Instytut de Beaute 

Al'łl'łA RYDEL 

E 

·E 
c 
J 
A 

Diplom~e de l'Universitf de Beaut~ Pari1 d b • 
Cegielniana 19, m. 8 Tel. 69·9.l 0 na YCl8 
pielęgnacja skóry i włosów. Specjalne WSZAdzie 
masaże twarzy i ciała. MaHze ocłtłu· I "'I 
szciaj4ce. Usuwanie zmarszczek, brocła· -------
Wf'k, piegów. wągrów i innych defektów I Dr 
cery. Usuwanie włosów ełek&rolizą s ' 
elektroterapia .Solux" Pr&~jma.10 od tupet 

10-łł wiec&. I 

PIANINO pierwszorzedne w tonie, 
-:zarne krzyżowe bardzo tanio sprze­
dam, Taritowa 32, m. 17, front li p. 23 

Telefon 45-49 
Chor. skórne 

I weneryczne. 
Przy1m od 12-2 

i 71/2-81
/ 2 w. 

•• 

Wei~ła Mnia ~Jlweitrnwa 
W Ponittdzlałok, dn. 31 grudnia t928 r. 
odbędą się w lttalrztt „SPLE.-DID~' 
3 wielkie artystyczne przedstawienia 

pod hasłem 

PRECZ z TROSKĄ! 
Udział bior11 następ. artystki i artyki: 

Lucyna MESSAL 
Władysław SZCZAWIŃSKI 

Marja MALICKA 
Aleksander WĘGIERKO 
Nina PAWLISZCZEWA 

Feliks PARNELL 
Anna i Halina ZABOJK.INA wraz z baletem 

Jan MROZIŃSKI 
Stanisław SIELAhSKI 

Mieczysław KOCHANOWSKI 
10 GWIAZD STOLICY. 

Początek przedstawień: 10 PIĘKNYCH BALETNIC. 
10 GODZIN ZABAWY. I-go o godz. 10-ej wiecz. 

Il-go o godz. 12-ej w nocy 
Ili-go o godz. 2-ej w nocy 

10 ZŁOTYCH BILET. 
oraz po ł 5 zt. I 20 zt. 

10 GODZINA POCZĄTEK. 
UW AGA: W&zyscy nabywcy blletu na którekolwiek z powytszycb przed· 

1tawie6 mają prawo bezpfatneto wejścia na 

Wl1lką IWlasłraradę Sylwestrową 
w Filharmon:t. 

Połaczone sale teatru „SPLENDID" oraz „FILHARMONJI". ZaJ>Owłada. 
Artysta „Morskiego Oka'' Stanis ł aw Slel<i ft skl. Ceny biletów: Rzed l...:....S 
zł. 20.-, rząd 6-2o zł. 15,-, rząd 21-25 zl. IO. Kupon do loty partero­
wej zł. 10.-, balkon bo zn~ zł. IO.-, balkon na wprost sceny rząd l, Il 
i Ili zł. 15.-, balkon na wp1 ost sceny .· rząd IV i V zł. Hl.:-. 

Przedsprzedat biletów odb}·wać sic: będzie codziennie w teatrze „Splen• 
dld" od godz. 11-eJ rano do godz. 2-eJ po poi. oraz od godz • .f.30 po poi. 
do 7-el wieczorem. 

Przepotęfny film o cieniach i blaskach władzy, 

o goryczy i słodyczy sławy - o pocałunkach 
szczęścia i miłości 

Prezydent 
. ·.' . ~ '·. ::~\r., :.~f· .!;' 

W roli tytułowej - bożyszcze ekranu 

Iwan MOZiU HIN 
Swt•••czny 

proaram w „ CASINIE" 

li 
00000000000\:.~~~ 

Tkalnia Mieu~ania l-i1~1we1 ~lll~K~ 
ze wszelldemł wygodami (woda, wygód· 
ki, światło elektr.) przy ul. Kraszew­
skiego 10. obok nowowybudowanej re· 
mizy tramwajowej od zaraz do wynaję· 
cia. Dojazd tramwalami 7 i 17 Wiado· 

mo6ć na miejscu. 

xxxxxxxxxxx 
xxxxxxxxxxxx 

amerJrt ań~~ : e (20 wamtauw kortowych) 
w doorym stanie 

ponuki wane. 
systemu Gro~senheinera wraz z pomoc· 
niczemi maszynami jak: trałbmaszyna. 
szpulmaszyny etc. znajduf,ce się w cen· 
trum miasta z lokalem lub bez do sprze· 

Oferty do admini- dania. Oferty sub. „ Warsztaty kortowe". 
atracji niniejszego I 
' b KL" „„••••••••••••••••••••• p1Sma au , „ . 

------- I'" t..."~'U'~'U'U'~~„,~~„ "•"I .,,.r.: , .... „., ...... „.„ „.„ „.i"i' •• ..-.~ł~.~ 

DoKt6r 

W!0wnki J ~iłief rtiom 
Cegielniana 25. Ż1elona Il 

pow-rócił. Telefon 26-87 
5Dectallsta cho 
r6b •kórnych, Choroby skórne 
wenerycznt1ch. I weneryczne 
&..eczenl• lampĄ Usuwan ie szp • cĄ-

kw•rcową. cycb włosów elek-
Pny!muie od godz tro lizą ' 
8_ 10, 12_ 2 i 4_ 8 Leczenie lampił 

w niedz. i święta 9-1 k~urc<>wą. 
Dla pal\ od 4-S Puy1mu1e od .f-8 
oddzielna poczekał· Pani~ od 4- 5 

. Nledz1 •la 9- l 
nta. Dla niezamo:tnych. 

Dr. med. " 
cen3' lecznic 

HEbbER i. Dr. med. 

c.h:,r:::r~~:~'!e ~ l~w~owin 
rtawrot 2 lc~or , skórne we­

tel. 79·~.9. 1neryczne 1 ptd~we 
przyi111ufe do 10 ra Koastantynns~a U. 

no l od 4-8 Tel. , ~s~si . 
dl1 pań spec. od Prz1imuie od 10-1 

4 - 5 od 6-S.-„ Dla · pań 
w niedz, od 11-2 pp od 4 - S, 

Dla nieiamotnvch 
clla nłezamotnycb · CENY LECZNiC. 

ceny lecznic ,_._,. __ . ----

Doktór Dr. 

Kling er Rólaner 
Chorohy weneryez• 
ne, skórne i wło- ~zielna NI 9. 
aów, Leczenie lam· Tel · Nv 28·\łS. 

P-· lcwarcow-. Choroby skórne, 
Andf'zeJa Nt 2 wenerycz~e 1 mo-

telefon 32-28. czoplc1ow~. 
Godz. rrzyjęt: od Przyjmuj' 
1.30-2.30. dla Pali od ' 8-10 i on 15-8 
od 6-8 dla Panów : Leczenie lamp, 
W niedziele i świę-1 ·kwarcową 

ta od IO-l2• Odd11el~a po~ze­
kalnia d1a &>an. 

· IDla ł' ań od J-5 
Dokt 6r po ' poł 

!~0~~!1.!}.~! 
1 

Lelan : denfl~ta 
.:,~~:~.~~::! f. ~Uf iWIU 
CdaAska · 42. i!'rzyjmule w l_e~z­
~odz. przyjęć od nicy przy ulJ Pit>tr· 
8.30-t0.30, 1-2. kowskłej 294.' 

i 8-9 ·w. coddenmt>od go.dz. ,_7 wieca,_ . 

Dr. med • 

. ~l!!.~~!~!L 1 laureat ka 
rób •kórnych mosldewsklegą ' 

I wenerycznych I konserwatorf'lim 

Przenrowadził sle '!dzieła lek· 
I' CJI gry forte· 

na uL Andrzeja 5 · pjanowej • . 

Przyj~~d ;~9~10 Wstbodnia 7-l°m.:19 
Oddzielna pocze· 
kaloia dla pal\. 

DR. MED, PIANm~ 
~l. mR[~b~l ~~:;i:'!?:e nad~~~! 

Moniuszki 11 czajliie p!ękny głos 
' czarne 1ałt nowe 

telefon .63-22. sprzedam ·• ta_nio bv· 
Choroby slc6me le ~araz .P.rzejazd ~6 

i weneryczne elek- Oficyna J. Ptr., ~!:~2 
troterapja. 

Przylmule od 8-101„ •••••• 
i od S-8 wiecz. li 

W niedz. od 10-12!••••••1 

i inne, suknie trikotinowe i l p. 

przy jmuje do reperacji. -

ul. 6-go lerpnla 76, III piętro. 

Tanio, i,o w prywatnem mieszka niu 

Dr. B. DONCHIN 
Specialista <hor6b oczu 

powrócił do Kraju 
przylmuje codziennie od 10-1 i od 

4-7 po poł, w niedziele od 10-1 pp 
ul. Moniuśzki 1. Telefon 9.9 

~~-~------------------

MI MOZA I' Czołowy mm ~wia• APASZ~ PARYSCY'' 
Dziś I dni nast~Dnych I li toi:~n!~:~i~rcj jj . u n ' . . . 

Następny Wielki ~wiąteczny programl 5 Z AL OT NY KS I Ą Z li; 5 ·-i Nas! ępnv Wielki Świąteczny proitram! 

Film o moralności, miłości„. i apaszach.„ W rol. ff, 
Otga L1mbur9, Jacue t:a ł e la ln, Lia Elben. 
•chut z. Niesłych„ne interesusuiące przygody amol• 
rykańskiej f'kspedycji obyczajowej w paryskich 1p~ 
-pz;;aą:u;;;; lunkach apaszow~kich. · 

„„„„„ ... „„rim„„lil'lm~ll!Eimm1r:mm1„1m1„ ... „„„„„„l'lllll:lll!llm=::oilllfli'i E:ri~~~tf.~a~~~.r.a~iJDl~~~=:!:~~~~:~Ma 



. . 

„Hołd trzech króli" 
fragment z pinakoteki monachUsl\ieJ. 

• 

,,Madonna". · 
Arcvdzleło _ Andrea del Sarto (1486-

1531) w galerii Uffizio we florenc.iL 

·gn;edś111iqie 

W mzędach . pocztowych całego śmata panufe teraz ruch„ fak ~dy •• Pudelb­
pakiety - paczki -- paki - wszędzie piętrzą się stosy poduk6w śwfątec:z-
" . ·. Dych... . , 

w. wielu krajach zachodniej 'Europy, zwłaszcza we Francji, istnieje oby­
czaj, że dzieci wieszają na kominku w przededniu Wigilji ' pończ0chy z kar­
teczkami, na których wypisują swe życzenia. Nazajutrz pończochy te wypcł· 
niają się; dziek! rodzicom, zastępującym św. Mikołaja, podarkami - stosownie 
do żlfczeń,V:far:~o~r;11k•a•rtwce•.111 •• „ ____________ _ 

SPLEllDID 
Dziś i dni następnych! 

·, ' ( scytufąca rew1a pikanterjl, sensacji, seksualnego wyuzdania i emocjonuJącei a'";) 

YOSHIWARA 
w ro l' głównej bohaterką filmów 
„ALRAUNE" i „M A Ł · fNSTWO" 

niesamowita swą urod~ . BRIGIDA HELM 
> I 

Potęiny film o pijanym statku, na którego pokładzie splotły sł~ ze sobą w teden koszmarny krąg: zbrodnia I rozpusta 
demo-ntczna intryga I nai zystsza miłość. 

„„„„„„ ... „„„,„„_„lml ... „„„„ ... m.l:i'V~"?f~~lm·lllm„„„ ... „„„„„„„„ ... 
llustratja muzyczna pod bat. A. Czudnowskiego PocząteK o godz. 12·ej w pot. · 

Od godz. 12-ei do godz. 3-e'.j cen~ .:'1!i~!t!ł.ich 50 -gr-'1 i 1 zl. 
-l Za ndawnictwo ,.Republiki" sp. z o~r. odpow. Wład~sław Polak. W drukami ..Republiki Sp z . Oit. odp„ Piotrkowska 49 I 64. Redaktor odpow Ju Orobelntak. / 




